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Roszczenia geodetów z tytu-
łu opłat bezprawnie pobra-

nych przez ośrodki dokumen-
tacji (głównie za kserokopie 
i aktualizacje mapy zasadni-
czej) szacowane są na kwotę 
nawet 900 mln zł – napisał 
„Dziennik Gazeta Prawna” 
w wydaniu z 17 lutego. Jak 
twierdzi Rafał Piętka z Geo-
dezyjnej Izby Gospodarczej, 
tylko w sądach w samej War-
szawie i okolicach toczy się 
kilkanaście tego typu postę-
powań. W ostatnim czasie do 
Sądu Okręgowego dla War-
szawy-Pragi wpłynął pozew 
przeciwko starostwu legionow-
skiemu. Firma geodezyjna do-
maga się w nim zwrotu ponad 
400 tys. zł wraz z odsetkami 
za opłaty z okresu 10 lat.
W podobnych sprawach za-
padły już pierwsze prawomoc-
ne rozstrzygnięcia. W wyro-
kach sądy przyznają rację 
firmom geodezyjnym i zasą-
dzają od powiatów zwrot 
niezasadnie pobranych kwot. 
Jak tłumaczy Piotr Sadowski, 
radca prawny reprezentują-
cy przed sądem firmę geo-
dezyjną, podstawą prawną 

Rządowy Geoportal został 
wymieniony jako przykład 
„najlepszych praktyk” w naj-
nowszym raporcie Komisji 
Europejskiej dotyczącym do-
stępu do usług publicznych 
przez internet. Oprócz Geo-
portalu przedstawiciele Polski 
najlepiej ocenili serwisy: E-in-
spektorat.zus.pl, E-deklaracje.
gov.pl i E-sad.gov.pl. Ponadto 
wśród Top5, czyli listy prio-
rytetów strategicznych Polski, 
znalazła się budowa porta-
li dających dostęp do usług 
publicznych, m.in. ewidencji 
gruntów. Badaniem objęto 
32 kraje. Oceniano interne-

Spornych opłat cd.
do zwrotu opłat jest art. 410 
kodeksu cywilnego. Sporne 
opłaty są bowiem przykła-
dem nienależnego świadcze-
nia uregulowanego, gdyż 
nie zostały wyszczególnione 
w rozporządzeniu ministra in-
frastruktury z 19 lutego 2004 r. 
w sprawie wysokości opłat 
za czynności geodezyjne 
i kartograficzne.
Podobnie problem interpre-
tują sądy. Przykładowo, Sąd 
Okręgowy w Płocku w spra-
wie sygn. akt IV Ca 799/07 
stwierdził: „Możliwość pono-
szenia kosztów aktualizacji 
mapy zasadniczej przez inne 
podmioty nie stanowi delega-
cji do ustalania cennika opłat 
przez organ administracji. Żą-
danie na tej podstawie opłat 
stanowi oczywiste nadużycie 
prawa przez tenże organ ad-
ministracji”.

Powiatów broni Jan Grabiec, 
starosta legionowski. Jego 

zdaniem szkopuł tkwi w tym, 
że w ustawie oraz wydanym 
na jej podstawie rozporzą-
dzeniu nie wskazano trybu, 
w jakim ustalana jest wysokość 

tych opłat. Starosta jako dys-
ponent zasobu geodezyjnego 
nie miał innego wyjścia i mu-
siał te opłaty pobierać oraz 
ustalić ich wysokość. W prze-
ciwnym razie naruszałby dys-
cyplinę finansów publicznych. 
Przestrzega ponadto, że jeśli 
powiaty będą musiały zwra-
cać sporne opłaty, będzie to 
dla nich oznaczać koniecz-
ność cięć wydatków oraz 
ograniczenia zatrudnienia 
w geodezji.
O komentarz do sprawy 
poproszono także Główny 
Urząd Geodezji i Kartografii. 
Wiceprezes GUGiK Jacek Ja-
rząbek poinformował, że przy-
jęte przez samorządy rozwią-
zania w zakresie pobierania 
opłat podlegają badaniu pod 
kątem ich legalności przez sto-
sowne organy, a GGK nie ma 
kompetencji do sprawowania 
nadzoru nad działalnością sa-
morządów. Sprawa ze staro-
stwa legionowskiego szerzej 
opisana jest w GEODECIE 
3/2010, a ze starostwa wo-
łomińskiego – w GEODECIE 
11/2004.

Źródło: „DGP”, JK

nasi wyjechali z libii
Przedsiębiorstwo Eksportu Geodezji 
i Kartografii GEOKART z Warszawy 
i MGGP S.A. z Tarnowa to jedyne 
polskie firmy geodezyjne prowa-
dzące działalność w Libii. Pierw-
sza jest tam obecna od początku 
lat 80., druga otworzyła swe biuro 
w 2004 roku. W chwili wybuchu 
krwawych zamieszek w Trypolisie 
przebywało na kontrakcie blisko 
20 pracowników GEOKARTU, nie-
którzy wraz z rodzinami. MGGP 
S.A. miała w tym czasie dwóch swo-
ich pracowników w Libii. Obie firmy 
podjęły decyzje o ewakuacji perso-
nelu z ogarniętego walkami kraju. 
22 i 23 lutego wszyscy wraz z ro-
dzinami wrócili szczęśliwie do Polski 
(samolotami rejsowymi i rządowym).

Jerzy Przywara

fundusze dla geodezji 
w jarosławiu
Wyższa Szkoła Techniczno-Eko-
nomiczna w Jarosławiu otrzyma 
7,9 mln zł unijnego dofinansowania 
na poprawę warunków kształcenia 
na kierunkach technicznych. Środki 
z EFRR zostaną przeznaczone m.in. 
na remont budynku przy ul. Czar-
nieckiego, gdzie kształceni są stu-
denci na kierunku geodezja i karto-
grafia. Koszt inwestycji – 9,3 mln zł.

Źródło: „Życie Podkarpackie”
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reforma szkolnictwa wyższego w Toku
4 lutego Sejm przyjął z poprawkami rządowy projekt noweli-
zacji ustawy Prawo o szkolnictwie wyższym, ustawy o stop-
niach naukowych i tytule naukowym oraz o stopniach 
i tytule w zakresie sztuki. Projekt trafił do Senatu. Ustawa za-
kłada m.in. wyłanianie najlepszych jednostek naukowych i lep-
sze ich finansowanie, poszerzenie autonomii uczelni w kształ-
towaniu oferty dydaktycznej, ograniczenie wieloetatowości 
nauczycieli akademickich, uproszczenie procedury habilitacyj-
nej, opłaty za drugi kierunek studiów oraz połączenie świata 
akademickiego z rynkiem pracy. Nowelizacja tej ustawy jest 
drugim etapem reformy nauki i szkolnictwa wyższego. Od 
1 października 2010 roku obowiązuje sześć ustaw reformują-
cych system nauki.

Źródło: Sejm RP, KPRM

wchodzi w życie nowelizacja
prawa wodnego

15 lutego br. opublikowano ustawę z 5 stycznia 2011 r. 
o zmianie ustawy Prawo wodne oraz niektórych innych 
ustaw (DzU nr 32, poz. 159). Akt ten wejdzie w życie 18 mar-
ca br. Ustawa zobowiązuje prezesa Krajowego Zarządu Go-
spodarki Wodnej do sporządzenia wstępnej oceny ryzyka 
powodziowego (do 22 grudnia 2011 r.), a także opracowa-
nia map zagrożenia i ryzyka powodziowego (do 22 grudnia 
2013 r.) oraz planów zarządzania ryzykiem powodziowym 
(do 22 grudnia 2015 r.).

JK

towy dostęp do 12 usług dla 
obywateli oraz 8 dla przed-
siębiorstw. Ogólnie Polska 
z 79-procentowym wynikiem 
wypadła poniżej średniej, 
plasując się na 19. pozycji 
(w zeszłym roku – na 23. miej-
scu). Europejska średnia do-
stępności do e-administracji 
to 82% (wzrost o 13% w sto-
sunku do ubiegłego roku). 
Najsłabiej wśród wszystkich 
badanych krajów wypadł 
system elektronicznych zamó-
wień publicznych, który ogó-
łem jest wykorzystywany tylko 
w 5 procentach.

BS 


